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W Y D A N I E  P O P O Ł U D N I O W E

Hans VoT9t, dziennikarz szwajimiisfci, dokla- 
SEny ranawęa stosunków  rosyjskich, opi&uje w 
GBeriiner Tageblaifct.* w  ko te ?p 0 M m cy f  z Mo 
tekWy dżisiejiszą w Rosy i sybuaeyę w sposób 
Spokojny i (przednikitowy, ze wflfeach m iar na 
'.uwtogg 'zasługujący:
| W I’osy: -współczesnej z n ik ła  doszczętnie 
prfizoika śrallaość stowarzyszeń i zgromadzeń. 
* 1 roninicttlwa politycznie i Lieiruinik.. rządowi so- 
V ieitófw wi-ogie, ulegają be^wtoględnemu ptze- 
¥ładie;vrwniu, każdej agfe/eyi, «Jkierowa!nqj prze, 

iw botezewiauiorwi grozi iw.ięzienic Inb kara 
'śmierci, w soWietaOh dftitpi sin przemocą Im id ą  
opozyeyę. sowiety. w których bolszewicy nie 
m ają większości, rozpędza sie be'z skrupułu, »©- 
dobnie jak  wszelkie rad y  i kongresy .chłopskie, 
r/ustrojone opozycyjnie. Prasę nikdjoliszewiclcu 
Eamlknjętio. Działalność sądów zawieszono. Na­
w et » trybnraiy  rewolucyjne* p le  wystarczają, 
■cli aiąrawnicnia w gprawaich naiważnięjlzyeL 
sagawnąjy Hif-idzwyezaijine komisyje*. które bez 
Tozun-aiwy, bez fonnadnego wyroku sieją śmierć 
fi ma ■ktoższe oaaeknją kary- 'System gw ałtu i saj- 
anowob im pętu ł się. z moeą,,, nigdy nie znaną 

n a  rządów carskich. .Rozpanoszył się odrwet k la­
sowy w je/,względny sposób. To też niem a się 
,‘csennu dziwić, stwierdza. towarzysz Gorkiego, 
Suchanów, a t jak i za czasów caratu  tak  i te­
raz, reąkojK k d. zagrożomweh przez bolszewi- 

<kaiw, i izyl-ra-lu formę aktów  terroru. Rozgnry- 
teżenie bowiem jest bez granie.

'V tych Wariitntkabb nic truidt o o ładzi, k tórzy 
* pojwiodu właisnycb cieiędeń, luib cierpień, dc- 
rnanyoli przez najbliższe osoby, mają pomekąd 
osobisto poramaiiniki z rządoen sowietów. Kie 
I r a k  też faiaatyków, k tó rzy  morderstwem 
•uWióidziają krańcowość iswypfh' poglądów poli- 
ti-oznyoh. Jes t rzrmizą nicpfnw;d jpędobiup aże- 
wy iZia -zianialciiiiTni st-sły iwięktee pnrtyo p<>li- 
(tyoane lub pok'ażin.ieji3ie orgamizaicye. Kie 

stoją poprortu  z  tej rmzypzrn-d że bezcelowość 
ipaidobnej akcyi ]t:ży jak  o Tdlori. Wjprawdzie 
ttror.. lotwo s w y a in ^ i i  rewoluicyonistór' uzna­
je  osobisty teror ata środek .wałki WłJkwuzned 
^ e m ordw cy l.iyckiego, lub 'uczestnicy' zama- 
olu- n? Leninai, clnoć należą do tej part-ri nie 
Szi-łaJj iz .jej ujpoważnienia..

Tnu-elzej było z żarna ckem ,na Mirb^eka. Wy- 
ŁzciLI lon z  poręki lewicy socya.list.yazmej. Ale 
wowiązas Sftosunki bydy inno i nie wykłuozały 
moHiwtTsci, że pantya l-em imorderstwem dopnie 
swyc.i zamiorzon. Al« dziś. nic sądzą kom itety 

_ceotr.diie przeróżnycli socyalfety: znycb frekcy^i 
ńzijd so>wietó('.v dal eię saciiwiac ->rz o z r.o- 

Bżczególn-e ak ty  terom . Tylko ruch maso w y 
liiCŻe ten rząid obalić, jak  r.nW TnaisoSry wyniósł 
go  dó wiładazy. Lenin jes t bez kw eatyi n im -  
przeczonjnr, wodzem rowolueyi proletanw ckiej, 
y y m arl potężny w pływ  ma jej przebieg, jest 
arogóle osobistością najbardziej wybitną. Leez 
ja c h  mie anolega wyląclzinie ami na nim, afni na 
►jego satelitach. Ich uSiaiięcie nie zdławi ruchu 
sc.mego v sobie. Gdy padną jedni, zajm ą i m 
p ie jso e  drudzy przywódcy. D yktatu ra prole- 
tw y a tu  upadnie dopiero wtedy, jeśli aiły, na 
K.óiycłi lOpieca się w m asie Indowej, ęj^wioda.

Wąiika wewnętrzna w  ltosyi doprowadza do 
aajoflanutmk>'y(.li. iM so^yoh prowokacyj, a nic 
nic przemawia za tem, by rychło skończyła się 
da nii wysłowiona niedola ciężko doświadczo­
nego kraju .

thnjna iJcmowa w Rasyi. A l i a n c i  » 3 b * c  n u t y  K a r i m

Amsterdam, 18 września. 
R euter donosi z Lomidytwu:
Dowladaifamy się z kół dobrze poinformowa­

nych, że aliamci wezmą imatę auitryaicką p-'d 
dojrzałą tozwągę. Dlalegio mależy przez kilka 

! dni przeczekać .na odpowiedź. Ale dziś juz u- 
.wierdza aię przekenanie, że konfereneya nie 

i wskóra (wiele, jeśli arwicwetiwa oentrabne nie 
‘ ptzyijmą. iz góry pewnych puraiijtów, a więc prze- 
deWszysijkioin nie zioboiwią.żą się do całkowi­
tego odsilćoidowainiia Belgii i Serbii.

f m y ; *  M  zmuns i ę  s u r l s n a .
Nowy Jork , 13 września.

Associaited Presse donod 7. WkfSEyogtoir.i: 
Urzędowe koła WiaszpangiiońSkie ra-patriiją się 

nastopuiiąico na atotę Buriana: Aushrya '"/jaajtuje 
się iw ipi7gdeiniu afpićMi. Kia. konfercitc-ye szk >- 
ła  eżasu. T rzeba urymiertzyć ostatn i cios. Ka­
szom hasłom są  słowa, wypomlodziune vr kwb-t- 
r±iu preóz \śrilso:na: Bić, b ić aż do ostatniego 
tchu. B:ć .bez ograuiidzeiiia l ibea koaoai.

is a h iJ e e c w R . A d a s in is+ fsc ja  „K ow cj P .s fo ro y ’ i w s z js tk ia  oM ęóy p ocztow e; m iojsccw ą 
A iE ta łs t r ^ c y a  pto w !rj R e fo isc j* . — GVHvta tr e f ik s  w R ynko . — Ag-enoya J .  H oD ecji
1 A. Salom onow ej, uL fE izepaB sua 9. — ra u ro  diiictnikfcw M H opceyca, ol. Ja s-u llo ń sk r . 7. __

T ra f ik a  w S u k ien n icach . g .

Z a iiilc jtc °w ą  r rc r .y n ir ra tę  I o e le s z e m  p c a e r a ty ' p r ry jm e js :  we Lwowie: Kia.-a d r i s n n i ł i , ,  
A. L uchB tao, u iic a  K aro la  L u d w ik a  I. 2 1 ; — S, S okołow sk1, u lica  T rre o ie # *  M ij»  i . ^ 
W Jarosławie: J. Scseyńeka. — W T arnow ie- ł f .  R ockach. — W Wledp.lu: H erin an  G o li  
(oD niod  (sp rzed aż  o d d e ie ln y ch  nam erA w ), ]., ó /o l l ie i le  6 ; -  K . D nke* b a o tif .;  J la a sc e s te iH  
4. Voa-ler a s i e  w K a m b e rg o , F ra n b fu ro ie  a . M., B e n in ie , LiptKU, B azylei i W ro c ła w ie ); — 
K StOaM ( ta k ż e  w  B e rlin ie , Hamburg-Ti. K o cac h iu m  i N orym berdso ); — H. Schalek  (W olU eila). — 

w P a ry ru  SocidtA M u ta e ie  de  PuM ichA , A. L o re tle . d ire c te u r, R uo g o u ^ e m o n t 14.

Z a łg c io U I de „N ow ej R eform y* (p ro sp ek ty , cy rk u la rz o , o g ło szen ia  ifcp.j p rzy jm u je  się po c e n ił 
2  a e r . od 100 s g z , d la  zam ie jseo w y o h , a  1 kor. od i OO e g i .  d la  m iejscow yeii p re n a m c ra to iiw

Berlin, 18 w>7eśnij-.
z-Berlii er Tageibk.tt*; donosi, że do Galieyi 

wybiorą ię dyrOKcya. Towauzystwa zogdugi na 
\V;śłe w Brwsiech ziaeliiodinich i wsćhoduLcIi pod 
przewodiniętwam iniadtbifwnliisfcrA, Sobol raa i tnj- 
nogo raldo-ę. Ehlersa. Celefm wycreeziki, która 
potrwa 4 dni, jest objazd W isły celem aba-lunia 
jej stosMiżków "egtużnyclu

P a ś Ł s ł  ł n j f l f r y  k d h i  i s y i

fokój tylko przsz parlamenty.
* Beino szwajc., 13 września

Pismo tut ej.wre >T>emiok'rat«, ntrzyniiui./e 
Óciwle 'Stonuniki z krajam i ententy, donosi, że 
JiOitlicya oJpo o i& z końcem ty g o Jn ii na notę 
hr. Buriana oświadczając, że wda się w konfe- 
reocyę tylko z upełijumocnlonyiiu przedstawi- 
cielanii ludóo A astro-W ęgier i Kięmiec. Krok 
Ir. BurLuna tylko wómciz.as może liczyć na pe- 
'cią Tealizacyę. ieśli zb?o-ą się natychuiłast 

damonty pańsitz ceirtrabij eh i jeśli z tryoun 
rfśameritarnych padnie uroczysta doldam cya, 

*o parlam enty teu tra liie  wdadzą się w  rokow a­
nia z p -lasucnlanii koaiicyi

G f a f d a  a  m r t a  B u r i ó r a ,
W iedeń, 18 iwrześnia.

Po l iMplyiwcm iiioty Buriana 3paiły znacz­
nie — od 11 do 17 fconon —  wiszystrkle waluw 
przemysłów wojennych, szczególniej aniomcyj- 
ne 1 żelazne. Nu uomia&t iw górę poszły papisry 
pTzarlsiębiorsfiw tikaokich, okrętiowyoli i ele­
k t iwiclanyoh. Poprawił !się takżo tours potyczek 
wcjęnmycfli. Rówlnicż korcinty poszły w górę: w 
Sżw1a!jęa,ryr © 8.50 franka, w .Sztoklsolmie o 
4.75 korony .uwedizh^iej. W  tym  samym sto ­
sunku jio d n ó st się kura m arek.

Komunikat angielski.
W iedeń, 18 września. 

Kiocmuiikait angielski z IG września wieczo­
rem dionasiii:

Wizięliśmy w i e ś  M a s s  e n y  na północny 
»aohód od St. Queatin. Stąi , eńeów i pewna 
ilość ksufibimów maszynowych wpadło w na3ze 
rę';e. W7 innych 'Odcinkach frontu również wzię­
liśmy jęiicaw. Artwlorya tuieiptayjaoi&lgka obja- 
wiła óśpw ioną w  'Ciągu dnia ózynność na połu­
dnie od drogi Ai ra.s-Oamibna!

O d w r ó t  w o j s k  s  ł w S s n k i e h .
w M osk w a, 18 w rzosu  La.

ÓTledtafg' wiadomoścd, nadeszłyefc tu  11 wrze­
śnia, ro^poczę^y w ojska £orwiedkio, operują.ze 
przeciw wojśkom enpenfty, p(-&u wają.eym się od 
strony A rchangiokka, cldmtróó w Wielu pun­
ktach.

Pr iga,. 18 września.
Podizuł k ra jew ej komisyi .Letkiej p a  dwie 

sekcyo narodow e, jest j«ź deTinityrmie po>ta- 
nówiony i niebawem wejdzie rw życie. Każda 
sekeya btjdizie miała ruogną ilość c?.łotików, wla- 
sitzcgio przawodinicząoogo i w itanego referenta 
fiiia,nsowego. Wispólnyim preizyJentem obu se- 
k^y, ibędizie lir. Wojcćeeih iScboenborn.
. D n a  1 pażdzioilnika wejdą też w życic dwa 

lilnroslwa obwouowe w Pradze i Litowi 
esch.

ui^rzy-

s S m i

Praga, 18 września.
- 1 jPOsiodaeniu nacizelnoj R \d y  krajowej 

Siuoiaiiotiwa. nięmiockiich raddlcułów w Czechach

sc\ jako podejrzani o organizowania spec ja l­
nego oddzMiu polskiego dla wysłania go na 
Murmau albo pod Ural, pozostawać musieli w 
najściślejszej kaźni i los ich już wcedy był, zda­
je się, przesądzony.

Kulo miast dzięki tej interweneyi udało się 
uzyskać uwolnienie areszt o wanyc-h razem z 
braćjni Lutosławskimi pp.:. P s a- r 3 k i e g o, 
dyrektora polskiego Cc-ntr. kom itetu obywat., 
i I j u i s k i e g o ,  uydaw co zaw.osz.-nego pó- 
źiiiej ..Pcim Polskiego*' w óloskm r. Należy tu  
d o d a ’-, że iuTrwoncya p. Lednickiego u rządu 
bolszewickiego w tej sprawie, tak  samo zre 
©ztą, jak  i w  ifennych, nio odbywała sie wptroyL 
lecz przez poselstwo niemieckie; nigdy p. Le­
dnicki. czy kiokolwiett z tego, niby formalnie 
nie uznanego, lecz faktycznie istniejącego i dzia- 
łająergo poselstwa polskiego w.M oskwie, nie 
mógł się zwrócić do p. Czczerina, bilszewickie- 
go komioarza spmaw zagranicznych b.ezpośre- 
dnio, Icez zawsze pośrednio przez hr. Mirbacha 
Nawet o paszponay na wyjazd za granicę dia Po­
laków musiały się polskie instytueye zwrneać 
do urzędów holszewłckirh prze-/, mity o r.i< - 
mi-ecka

Zre> ztą zauważyt należy, że sto unki 7. urze- 
dami bolszcwickiieini nie były zbyt przyjemne. 
Naczelnikiem wydziału n. p. w  komisaryaeie 
spraw zagranicznych byt m todzknicc 17-letni, 
trak tu jący  interesentów z niezmierną wyniosło­
ścią t brutalnością, krzyczący do neh ..poszal

ys ta nie­
doszło ido bardzo burzliwych zajść, afcuiklom w onf przy iakiemś nieporozumieniu, o które

' było łatwo przy wyniosłości i niedoświadczcmiu 
młodziciraszlca. ÓV drugicm miejscu „kontisa- 
rzenr* przoloż/Csiym nad trzema biuiatrd była ja­
k a ; również 17 czy 18-letnia Żydóweczka, nie­
gdyś ddilyjttlęa, stio jna i wesoła, pełna dobre­
go hun.oiu, tyko nio w stosunku do publicznc- 

, WarazaWaJ I ?  września. sc-i. Cd takich osobailków zależały spraw; ■pan-
•• rt,i0C!yj' «>• K ' ichariz e reski ego, m ającej na stwa, z takimi -przedstawicielam i lndu“ n  ii a- 

eolu Unworzenie nowego g a b n e tu , nastąpiła jy  traktować polskie in sty tuere  w kwc-styach, 
chwilowa przerwa. Przynajm niej na  z o w n ą tiz ^ - których nieraz tltodziło* o iósy całych redzm

e ról 
mu-

ict-óryieh azereg Gzlonkuw iz.głc-sił swe w 
nie z partyL
gBCBJljm  iWBMBEG

S j t i n w j j  p  l i i p t z i t a  w  ® j f S ! 8 » ł e .

t t n f  ł ł i t  s f r a i i i i  f t s f i ł l i .

m i t  D o is z  v m m .
Moskwa, 18 .września.

P o  aresztowL.nlu pia.liryarchy Tydlłotna, 'które­
mu hdowR dhiorro Lnowuinia <i ententą, padł 
istradh n a  pofpórw, biorących udział w  wszach- 
ro syj.skim soborze. Wobec togo usumięto z obra 1 
ąisfflglkie spraw y fnolitycZne, a  m iędzy inneroi 
kwostyę rozdziału (kościoła od ipiairatiWa i spra- 
,wę mruałżiomow leywiłnyldh. Dałsiao aaćfcowanic 
się 15obern wisi w  niopewmośei. Z j'-dnej sbro-iy 
rczyignaieya z dysikasyń naJ tom i 'arcsadniczwaii 
iSprarwSatiw .św^Ldezy, że  obrady soboru .stały f-ię. 
tcTOelowe, 7 dwigiej zmów strony  nie chcą popi 
jawnie przejść do oboaa ikonburew^oluiryL

Zaslępsa Lenina,
V  Moskwa, 18 września.

2  j.ośród kom isarzy łi.d(oiwych m a .tylko Ry­
ków, óTzowódnieiząjcy ■w'3ae,dliir0isyj.ski,oj Rady 
gospodarczej, (dostęp do sypialń' Ł ed ito  i ucho­
dzi e r  jego Th&tęneę w  .cizasie micoibewtiości 
Trodkiega. Objął też mtszyisltfldb agiofasdy, dotąd 
ipr-zea Le-nioia ę>rowad^one. W^edkig nfijawio.ż- 
sz.ycih icfonnaaicyj, potrw a joszche długo, nim 
L e r n  powróci d o  zdrowia i p r.vy

lub ipojult.rze, po ko.riferenioyach z uczestnikami 
zjateidii akty!wLtówr w Krakowie. Kluiby i st.rou- 
niiotiwa, izaznaezyiwiszy .swoje stanowisko wobec
gabiuotu S toa^ow skiego  i pogląd na  izadm is C/i(,nok ,Cdutelnegv, łe^ cv S(KV.
gabm otu^ncw ego, zajęły na razie stanowisko

W Z - ? S k ‘ dudoww Państwa. Polskiego o g l a - ! ^ 0^ ^  ^ e r d z a ,  i i  ja iy n a
sza: -wdziorwirto-ch km  -m a k a t aastęoujacy: \m i t Z  J’U ^

>:ZvvkiiZiok M k * * r  P a r M w ^ k :ó r v ' zn i * j - W  1 :m  ^  trw a ło s t^ ząąu
g łó w n ie j^  7ade.uk: postawił sobie w ^M dzia- ^ ;< * c * * w g e  pow ou^um .
L i e  w  faiktMCziaoj o 'ewu ę to n ef znajdują mą w  ame roękłam , firakoya
pań-stwo, U'WSL, ż i Ra lV -Stanu i cła- PotóMbnmzIk* m a CTycritaoyę m e m ^ k ą ,  mo-
głość jaj jpnWŚS- iastaw «aivi«»j mają <Wa m k ^ ł,cT>żn '> Podobnie je s t ; ,  u  mSea- 
w narode-wiej piorwiazorzę-lne ■znaozenic. Ko- 'v1:liv-tnv- -uukaz.e przoeiliykiją się ku  
nrisya fltótycK&a Zwkjoźkiu ma posiedzeiniu w w P>n>y' ląezą się 7  Ozocho-Słow uka-
daiu  9 ratfześntoi, po hozwą.żóuiiu cbeoaej sylr.a- ^  P^TadizAsją 10.1 siły antagonizmy osebr- 
cyi polityiCzhieij zewnętiizu-ąj i w'ówJnę.taznei wy- i,to' 
raziła opinię: 1) że gwlltyba zewnętrzna glć-j Pclw 'cx  soeyal rewol uoyj na^ mimo zgodnego 
żioltt d ra  SiectokciT^lUego' awła&zcza' w 'ó P a t-  ^ taK ijw  ia ^ ic y jo e g o , rozpada się n a  nmostwo 
nim efleresie jogo mizędowainia. była właściwą; urołuiych ticiikcyj, skupiających się oruoło po- 
2) bo jeżeli otłirodzonie Rady Śtann z powodu ^w u iro lry ch  haseł orograinu socyalistycziije- 
Us-taiplenia. igabiuretm było konloezn/om, to po N h  laIJK,J ddejo  w^rćd lerwttay SotoyaJ-

2  l i i c i a  P i i l o K f i a  0  M o s H i f e

po,v3iiają iię  g runy żądające zgody z 1Kikze,Wi 
kiaimś Grmpy te  utworzyły rasom ipaAyę naaK> 
dowych koiiy,imii-tówę którzy potor-żają kom itet 
cenitira.lny, «, w yliliżoniu się do bdlszewlków i 
w-z leci u ud wału w rządach ietow  widzą 
SWój C.eJ politye/.nyZ ( kaa.y i rozstrzelania, przez bolszewików 

ttyrci I.utOfełaAóskkh w Moskwie, jeden 7. Pola­
ków, przybyłych stosunkowo niedawtiio z M*o- 
skayy, udzielił nam pewnych informacyj o tej 
boleśniej sprawie.

Przebywał on właśnie w Moskwie w kom-t 
maja,, w tym czasie, kic-dy za uwięzionymi brać- ] 
mi LutOMawiskiim ""nosiła do rz^du bolszewic- II ihuye o t.ragiczncm położeniu uchodźców 
kiego insiaucyc am basada polska*- p  Lcdi :e- wseiioilnio-galicyj-dtk-b którzy powrócili do 
kiego Instanc ja  była nadaren ną Braoi Lu- swycii zniszczonych siedzib, stały  się już chle- 
tosta,v skich bolszewicy nie tylko me uwolnili, bem dodzicnaym zwłaszcza lw ow skiej'prasy. Do 
ale nie chcieli im przyznać żadnych ifig Trzy- tego eh raz. u przybywają teras nowe szczegóły 
mamo icl. jako „groźnych zbrodniarzy w Bu- nadużyć czeskich i  morawskich starostw , które, 
riTkacli i .raktoirano bar.lz» surowo, tak, ,:e mimo niemożliauości. powrotu dia mieszkających

T r e g i o z n y  s o s  u e h z d ź z ó #  

z 3  w s o !m d n i s ^ S 2 ^ o . v i .

„G azeee W icczomej**. dla iłuslra .c i prz taczu 
jąc fak t nadępująev. 1'ynajmniej nicodo-obnio- 
ny:

Starostwo w Trutnocie wydaliło przed kt.- 
kunastu tygodniami przeszło 20 rodzin uchodź­
czych, pochodzących z pow.atu zale; zozyi-kic- 
gc. S iało się to, jakkolwiek stm©: t\vo w Tnt- 
tn o .ie  }>ylo doskonale poirf.wni.mwne o szere^ 
gu przeszkód, stojącyel •' *1 *0Jaw powrolliwi 
uchodźców. Starostwa© bowiem w Zaleś?czykach 
i urząd gminny w Tłustem oświadczyły się w 
sposób stanowczy przeciw wysłania rzeczonych 
rodzin z powTOtem, gdv i lak  Tłuste. :ak  Ża­
le zezy ki są bardzo zniszczone, przeww.ua cześć 
domów' leży w gruzach i zupełny brak pomie- 
kań. V.'cbec tego odniosło się staro stwo w  Trn- 
l#tyrjc do starostw a v Czortkowio, które odpo 
wiedziało, że w Czorlkowie dużo wojska brak 
pomieszkali i dlategc uchodźców przyjąć nie 
może. Mńtto to wwdahło starostwo w Tm t«ovie 
wszystkich uchodźców -lo Czortkowa wk/de 
znaleźli się bez wszelkiego zaopatrzenia i bez 
radni, starostw o czortkowskie w ysM o icłi dale, 
do Tłustego, lecz. i tam  z  pow odu notoryczne­
go bi.iku pomiszkań znaleźli się w nader opla- 
kanych warunkach, zagrażających życiu i zdro­
wiu.

A eto znowu list, malujący tragiczne położę- 
n%  uchodźców, ktonm h *lwroeono“ par forc-. *‘ 
do Z a b ł o t o w a. ł

,,My uchodźcy w Zablotowźo żyj. my w' 
paczy i nędzy, kCórą trudne opisaA Iw !  ck 
gorzej, niż zelnicrzom na froncie. Mieszkamy ;** 
śtajuiacłi. w opuszczonych p ian k ac h , doiuarh 
bez drzwi i -okien Brak wody, bo z dwóch stu­
dzien ylko jedna jest używalna 1 ciągle *ię 
psujo. I d  12 dniach podróży >v wagonach dl* 
bydła jzucttno nas wprost w objęcia śmier. 
Niema utaępów' w całym Zablotowie. McrOe.r 
powieirze zabija łudzi* którzy padają na ulicy 
Tu zbliża się jo feń  Na Boga, złtujzie się nad 
namit Starostwo w Sniatynia z obojętnością 
pogląda ua nasz bó1 W noku 1915 był tu ta j 

tyfus i tab ra l dużo, dużo lulnosch Była ternu 
winna nieczystość w mieście. Teraz nieczystość 
jeszcze większa itd., itd “

Jeśli njc<iola ucłiodźców z G ab cyi — 'kończy 
„G azeta V.ieczoma“ — nio przemawia do s .r- 
ca raszego centralnego rządu, to  n le:h  go obu­
rzy rdeposluszcństwo starostów  czeskich i in*> 
rawrakicii wobec m inisterstwa spraw w.-wnętrz- 
nvch, któr e przecież me otwarło jeszcze szeregu 
powiatow galicyjsk cl dla powrotu uchodźców, 
i id -eh w unię podporządkowania niższej wbi 
dzy aJrainlistiriacyjnej po:l rozkazy w ^tszsj u- 
króconą zostanie dalsza samowola wspomniar 
nvch starostw.

P r c k u r a t s r  o  J

w  B z e s z e ^ s k i s t t . ii
\v net korcspooidonta »Wie.ku N>w>g)« 

v/yraził cię p.or?.‘3?j' pr-jkurator państw a w 
R z e s z o w i e  o pladze bahdytyziuu w 
tem  m ielcie i okolicy w sposób na,rtępu

Powdat nasz naieżal -przed w-ojną do najopa 
kojnieiszyeh rjinwwl w  całej za.chodrtioj (LaiLc-y. 
Ja'ko dinigodóbn’ pracowTut peoikuraibo/yi, irog' 
rzec, iż ęwzod wojną mieliśmy mlcsięciz/ruie 4 do 
5 ąm św  m .działu w-saolalcicgu rodzaju pnzedury- 
czeii, ale bydy to  rmsewa-żnie kradzieże itp. — 
Obeoniie c-yfra t a  powiększyła saę niesłjTlAitńe 
lak, iż stalle niemal przekracza 150. Praostec 
óiwa, kraidzicże. włamanie ban-dyclde nnipadj 
a Tiam-ot mordy i zabójstwa szerzą się Bśflklyoha- 

>'0 w  ou& jftt fzwwSocie. W  wiyzśonjtt sądu 'Idrnr 
iKgoi w Rzeszowie siedzi ckoło 50 bandiAów 
Jest to  niobczpieezita banda, która, wpadła w 
ręce żiundarareryi podczas ńizmaćtych obłruv. 
Cćrz, k  ody stosunlici żywlwfioiOwę w Kfteeatawie 
są tegta rodzaju, że ja  otrzymuje p&Ieeicnw, b y  

y i p u ś o i ć  e w e n t u a l n i e  n a  -wa-L 
n o ś ć  m - n i e j s - z y c b  p r z e s t ę p c ó w ,  K 
zarząd wtę/óenśa nie jeet w stanie ich wyżyiwd 
Niedawno, mrcsztanci podnieśli bunt, iskarżąc 1 
•ma zły w ikt, tak , i i  inusiuuo wózwani ę w n  
TPG(js8aai do uśmierzeJIa tyoh zaburzeń, 

Bandytysm  przybrał w Rzesc9oiwiski:jrn -ptw 
oie łroTŁifcary nf^nitawdę nierM,kojące Nrrio

■MBS. Orf*"-® •• .
Ś w i ę t o p e ł k  C 7 E rn . ^

P i e r w s z y  p a c y e t i t .

! Kie po różach stąpają młodzi lekarze w picr- 
wgzy.ch ohź'.<iteic3i mozolnego swggo Bfawodu — 
ich arie! StarM aiw Horijwy mógłby sam  ęipó- 
/wiodizieć o itwn nie jedno.. Ha. -ou-by Itaiążkę 
naw et m-ógl nbpisać, tyle m ial wolnego czast, 
/Pd rana ero nocy. Bo chociaż -przybył d© tej 
mieściny jednioezośnie z młodym adw okatem  Za 
łegą, ior.raej, zgoła inaczej każdemu z mich 
powudzii sśę -tera-z. ą

Dokto-r -Zwloga ty le  m a spraw paizećoizmtu- 
Ityct, że skarży się poprostu n a  b rak  raaeu. — 
rA przecież jesit w tem mieście immy jeszozc aidwh- 
fcsł, ba-rdzo l.Kcgły i bardzo w ieli iem cieszący 
eię ffilufamicnf! Tymczasem do Horliwego mfkt, 
flk to  nMct zgoła rl«  zagląda, chociaż jedyny 
doktor, Którego t-u zasta ł —  to głuchy, natipó l 
(ślepy s ta ru j,ek . Co on ta!m może dziś już pa 
Bj'ętać, —  co umieć.

Młtoidy doktor, miłujący szcza/że ludzi, pra- 
Snąłby z cttKj duszy, aby wSzysscy mieszkańcy

mioóc-ir.y zapadli jednocześnie n a  wszelkie 
ń -oŁliwe choroby, byle o mógł im wszysitldm 
^drazu u tóeić  zdrotńe! Ale cóż, kiedy jóbożue

to ży czenie b.tr-dzo jest dalekiem od  raocizywaisilio- 
śoi. Ot/o i  w  te-j chwili uidzii tych miosiacizan

taszcięAn-yoh, jak  się snują pod jogo ckinamił, 
wane-Mi i zdro wi, — u-idzi ja k  pątrzą Obojętuna 

■Ao wio, może n h w e t, drw iąco — ma pięlado 
"yzlacar.ią taibliozkę na jego dicwiack. A jeżeli 
na wet- zdarzy s-ę k-tóionTu z -nich zajrąść na 
zduoluru, to  i  w tedy m ija z pogardą, p-oinęt/ią 
or/ą  tąblicŁuę i leci do miesEikaiiiia stan 3go- do- 
kltoru, aby W j gT> doświandezony-di ra-mi-utoach 
wj-atarĄć duBzę.

'Nagle ukazały się patrzącem u przez tanno 
a-k-ułauoźyi z k-łaśliiwyu:, dźwiękiem diróbinyicli 
dzwoneczków jadące wiejskie samie. N ą koźle 
-ied/ial br /Sty parobezal" w zaitiusżezo-nym 
Pożutohu a v.ytartej czapce baraniej. Kamki te  
raptem  Zaitn7 ,yma-ły się prawdę pod sam ą baamą 
a Woźnica 7la)py<tal głośno siedzącej w  bramie 
.'Tzetk.upki:

— Ozy fcu mieszka nbwy doktar?
Iloriliwy e  mało eam m e kiwyknął odpowie­

dni przez okno, przyąiomrźial sobie na Szczęście, 
że iniio licowałoby to  woale z dokt<n-ską jego po ­
wagą. Piwekupkk odpowiidteiala tymczasem:

— Nowy doktor? A tak , tu ta j, ua  pio-nuszem
piętrze,

D oktor -dboiągnął Itamizelkę, żapiąl su tdu i 
i sitalnąt naprzeciw  drzwi, w k tórych  m ial się 
ukazać — p'erws?w srość,

G iętkie sŁąpame 'lało 6: o s3j szeć nn sohodach, 
-zapukano do  drzwi i do pokoju Wszedł Woźnica,

Ogromny, niby góra, -d a ł tw arz pplobmą, jak  
dwie kiopule wody, do  księżjoa, a mitimiwiicie 
do czerwonego kniężiwi. wsrhodzą^ ^go z noza 
taj góry. W  calec joĝ o pc^itaci przebója nadoWo- 
lonia z .siebie ugiraniczoność a lokfc%n o 10i<nuicm 
puzobiegłości

—  Ozem mogę służyć —■ sp y ta ł g-, zoounio 
Horłiiwy. •*

—  E, d rć  iirzyjechalom po pana i>kżo,ra. f{
—  Skąd? ‘ i
—  Z Beszynia.
—  K to  cię prtzyslał? .
—  A jużcd phtn! 4
UslcaziawSzy tę  ważna Wiadomość, ddktar 

pi-zeutal na  chwilą pyta u, starając- się oobdo przy- 
o,ominięć, 00 wiocMał o właścicielu Bu^ayina. Bar­
dzo ułowicie, ty le  jeno, że się nabyw ał Trocimki.

—• To zniaie/zy pan  TYociński? — 1 zdkł d/o wo­
źnicy, -t 1 .

—  A t-iik, paln, odiprzęgaleni w łaśnie korii,’ od 
wózłklai, a  tu  przybiega panienka1 7 naipiakame- 
mi Ocizana' i  kazuje: »Woijfceik, zpuzęgaj w net do 
now^^cr; sartek i  je/dż w artko do  m iasta po palna 
dikltoua, a le  po tego  nowego wiesz?* Kiwnąłem 
głową, a w  duchu pomyślałem: dyabOd rir daL taż 
ką  ob.iżbę: z w ózka na sanki, z sań n a  wózek!

— A cóż paku joisft?

Woźnice aSaauiiast odpowiedzi, Wjdir? fzczył 
ęozy n a  mówiącego, jakgdyby n ie rOzu oiał py- 
tauliai.

Oo się painu stało? — powtórzył doktor.
TMojtck ta rł sobdr cm ło przrz chwilę a na- 

tępniiie m achnął ręką.
— Cosik mu brakuje, al(x> toż m a ęoś-niecoś 

za wii-elo o, tu ta j! — Przy tych  słowach doiknąl 
ipalcem nfeldggo czoła', ukazując białe zęby wr 
przebiegłym uśmiechu.

— J  akto? —  zawołał zdumiony dok tor. -— 
Alb-oż stiruicił rozum?

— Strawił p n rie  dok tarze, dc hnont.u straOJł 
być praw dziw y a mm dopust boży —  tyle. 
Nie dalej, ja k  dziś, połam ał nowiuteńki bat na 
mojej głowie...

— A w ięc miewa naWeż ntipady szaleństwa,?
Hol ho! —  i  jak ie  jeszczei Ytazjoiitifj i dzJ-

siać 1ia ia&f się rzucał, talk isitmazirae uym yśkd, 
że wfoisy pow staw ały na g low ia Biediik naiza  
pahiLefiikw, oier-pL- jako 'ta męeizc: inRca,

—  Idź p.oipra w siodzeniie- z/jraz pójed ziemy — 
rzekł dóktar, poczcan — jkio&tawtrzy sam, — 
OiWoray? szale i  w yjął z nie. kafroin, k ta ry  słu­
żył do krępowania, Waryatów. Miał, ja k  wlidai- 
m j wazollaio możliwe zapasy.

W krótce potemi sadki ład a ły  Już zli miiastear 
po gładkiej białej diod ze. W oźnica oid (WataJ do 
czasni ęłglątM się ua doktora i tfa fcstódhua razęor

kiwał jsnaorą-co głową, a  Horliwy p cg ią e jt  f 5o 
lymcz?em w głęboką zadumę. — Więc ptaowisiz .■
:ogo pacyenft był wa-ryatem? —  Nie cieszyło g-̂ i 
to wcale: choroby umysłowe 'Wymagają boa- 
dz-iejNniż inne doświadczenia, k tórego oin, 
ilicstety, nie mógł jeszcze naoyć, nie z  właisnoj 
winy. ma się rozumieć. Pragnąłby mieć jalkrk? 
szczegóły o zwyczajach i życiu ocszyTn-ikiego 
pona. czuł jednak niepu^-zwyeięz-ony w strę- do 
nosspyitjywiamia, woźnicy': ^Najlepiej objaśnić m §  
będzie m ogła w rvm  względzie córka*, p*-ny'- 
ślał ruakudnlee i w*afc w  .wy Jyrażint jtg o  zaczęły 
się rysow ać dziwacz obrazy. Na, tle  ógołouc- 
nyich 7- liści drzew i zapadającego mrokU, mi­
gały' dzfiWne, powykizywiane pepton', szaleńców 
•z cĆdi'Op(neaii;i tw  'cni, ze złowrogi błystki ą 
mi ■oczami... t ł  os dzwonków "ozlegrl 
zgęsziazonen- w. o luzu, jalk ochrypł p. n r
dfó śmiieo1 .wTSlaSadła te  stoptdowo -roapływąźy 
się anaF ,-®mienśały kształty , aż puzcmii oczy- 
v gę' t ' Jzmą pMstać młodego dszaowo^cfe ze 
8-TrtiŹ - Tifjaiis&cizoną gł 5wką, z .perłową łenk-. 
rtV idłych jagodach. Chulotna w pow łóczj- 
•■?*• r.atę żałebnlą. odbijała jaalraawo i unwz/ó cd  

,-go śućegu. (0 , d. n i  1
w w w gww-i .
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*a  îriafriSpkKSę* Sdejjktfwte r ta ty  s-.j tiaSc clzesfetaL, 
fe u rarioe  m d  s ą  w  s ta n ie  im  prz- K św J z ia ła ć . —  
r o s s id to  j-etL“3e± N a jfa ta ln ie jsz y m  je s t  sitam ibefc- 

î< ib iienst^a w  mSe.-,cie. R ubunCci i  w & m a r ia  są  
k i  #órząd!k?u denteamym. S zu m o w in y  pokSmiejSWb 
^ rzy  pietaoicjy zgraj boaficictiftóTr rab u ją  kup- 
eó w  i  ic h  sŁ Sady, zaw tsze w p rzó d  ó w ie td te  p.iaa- 
foiimuWUtaK o  pOakiaickie m ie sz K a iia  i  zaiwui tio- 
k  m lagoSjU dw . E ain d ytyzm  w  'n ie śc ie  rra zu -  
Dbwtdif s i ę  d o  t e g o  S tęp n ia , że  tiacdlytói z d o ła li  
iteiiło^yzotwtae c a łą  lu d n o ść . Niflrt a la ta li g e n o y l  
*o  godzsina-e 1 l - t e j  w  m ocv n ie  od  staż a  s ię  saimio- 
L i e  n r z e jś z  w  ty c h  o k o lic a c h  m ia sta , g d z ie  w  
F.tyińficaich O b a w ia ją  s ię  z ło c z y ń c y , b o  nóc ła -  
iW aCjszego, ja k  z o s ta ć  a ia p a J n ię ty m  i  obrąbo- 
hym.

fJdy siedzi s ę  wiwzercHn ha haiEdo-me mae- 
p i"  Jnia, w^iiąż ucha dolatu je eobó steziałów na 
piieśCie i okoEcy. Ludzie mieszkajricy w  oko­
licy i. aw. i S tarego Rynku* za żudną cenę nie 
J^ójdą w mocy k u  m iastu. Dzieunie donosi żan- 
PaSflSfef^a, tu te jsza  o czterech -wypadkach ra-
jbi płcu, wlaiuianlia i kradzieży, 
i W e ja to  winno pi zyjść * potrę zą prześladow a­
nej przez bandy rozbójnicze ludności. Batalion 
)rojs4ca pom\ nien w całym powiecie unz^daić 
yzczegółową obławę i przez t z-w. abŁreifung* po 
teiłej okuii-ny, wystrzelać nieberapieczine gm+a- 
ida rabucuów i dezerterów. N adto wojskowość 
pcnćiiuja aLtuipułaibnieg ofoobodzić oię z dosłia- 
Wonyrm jej dezerteram i. ŻawdM-meiiyra bowiem 
często z narażeniem  żyioia. ■zdoła pochwycić u- 
tbro j onega bafcdywę-de?eraera, którego odstawia 
Sic więzieiMT wojskowego, stąd  zaś dzięki ma­
lej pieczy nad więźniami, sprytni bandyci, ma­
jący' całą zgraję pomoet/rków, um ykają i po 
IriEdlr dniach znów uezKarme grasu ją w okoli­
cy. Pocą rem byłoby wskaaanem, by wojskowość 
jyyirofka śmierci, wykonane rra dezerterach-mior- 
dadaieh i bwadytsuch, ogłaszała dla 'poStradiu 
jpkukatami na  nresoie. W reszcie w powiecie rat- 
E-zofwrtkim. a zwłaszcza w samem mieście winna 
ktotmecicte żair. Jarmeryd znacznie wzmocnić ’ po- 
etcgisnki żiajdiawneryi, by mfiała możność zabńać 
się energ iczne do wailrf z zakorzenionym gię- 
bdk o bandjrtyzmem.

manisM* dis Grlicyi (dr K azim fez G a ł c e  Ki  
oraz rad  ca miniąteryęjby p 1\ e u m a r  n , nad­
to w  obradach biorą udział tz nataienia Urzędu 
odlbndloiwy Galicyi: iprelzyideni A rtur Herbst, wi- 
caprezjident Kotasadowiaz., waeszcie kierow ni­
cy sekcyś f.rof. d r  Nowak i bar. Battaglia, 
imieniiam kraj. Urzędu gospodarczego. radca 
uam. MaSziLowski i dyir. Dauiki&wicz, Tow. roł- 
ńiaaęgfo St. K onopka i d r Józef Raczyński, 
wreszcie członek dyireldoryuijr Urzędu żywno­
ściowego dr A leksander Baczyński.

Obradom przewodmcizy prezes dr Ted. Tcr- 
til. Na posiedzenini ojaiwili się następujący po­
słowie: AiJigftrmanjn, Bcjłeo, d r  Gross. Grzedziel- 
ski, Dbugo&z, Rjallban. Godok, dlr Banaś. Goetz- 
Okoclmsai, JStedaiklewlCb, Kieska. Jiy jak , 
Raancłi, Gs^cboiwislki, Seiwąi'0W3ki, d r Stesło- 
wikfe, d r  Steinbante, HfBjtuttjer, Zieloniewski.

Tmientem m iasta przybył na ob iady  prezy­
dent Jan  K anty Fedorowicz.

Po spraw ozdaniu prezydenta H erbsta zabrał 
glos m inister d r Gałecki, p^Oaem w dysk osy; 
przemLuwiali posiovrie. I'cz<ediirdotcm obrad <lal- 
saiytcii ‘były  epraww ro ln icte  i g ospoaarcize.

JutiiO odbędzie się posiedizsenia dzionków ko 
mfeyi ipahk/inentamej Koła. polskiego.

UKRAIŃSKTE OSZCZkRSTWA. Ostatnie 
sUkrainische E jatter- donoszą, że Cenfr ila  d!a 
odbudowy Galicyi uchwaliła sześć milionów' 
keron na odbudowę spalonego niedawno hote­
lu zakładowego w Zakopanem...

A tćż hotel taki nie mógł się spalić i nie mo­
że byc odbudowanym, bo go wcale w Zakopa- 
rem  niema. Wiadomość tę zaczeronely »lTkrai- 
nisehe Blattor* z argaaiu  wszecbniemieckiego 
*0std ju tache Jtu*«łdw;,a«, zasilanego zresztą

zboża, potrzebnego do zasiewów jesiennych", a 
to dlatego, że nam isstnictw o jeszcze nie miało 
czasu przydzielić potrzebnego kontyngentu 
zbeża. Sama gm ina krakow ska posiada znaczną 
iiość gruntów, przeznaczonych pod zasiewy, 
tymczasem brak ziarna stoi temu na przeszko­
dzie. To samo odnosi się do licznych rolników, 
zamieszkałych w gminach przyłączonych.

ZASiLKI NA ODBUDOWĘ WARSZTATÓW. 
Wldzoraj odbyło się ipód pnzeiWdć acitweim wi- 
ecpi azydieota an. Rołiego poaiódzunie powiat. 
Riady Łn^pektoratu uatsłfeiowógc, na ktarSm  roz­
patrzono i z." butwioiuo szereg próśb rzemiosłu i- 
Łów i  pizcmyńbłWciów o subweneye.

RUCH B 0C 2T 0W Y  MIĘDZW AUSTRYĄ 
a  RUMUNIĄ,. D yrekcya pocżt ogłasza: W  ru­
chu pocztowym? pomiędzy A ustryą a obsadzo­
nymi obszarem Rumunii, dopuszczono także 
d iuk  i kupieckie do wagi 5'0C gramów i próbki 
tcw arowe do wagi 350 gramów, za opłatą nale- 
żytości podiug taryfy  dla ruchu światowego.

BPIDEMiA CZERWONKI W KRAKOWIE. 
J a k  z kół lekarskich donoszą, w ostatnich cza­
sach szerzy się w naszeaa mieście epidemia 
czerwonki, zwłaszcza w  dzielnicach uboższych. 
Chorzy często pozostają w domu, gdyż w bara­
kach epidemicznych brak miejsca. Niestety, 
ludność nie stosuje się do przepisów san itar­
nymi, również sprzedaż owoców po kramach 
i sklepikach n*e podlega widocznie należytej 
kontroli.

Z SALI SĄDOW EJ. Przed łtrybunałem  są- 
diu przysagiyeli w Krukcwie toczyła, się dzisiaj 
rozprawa przeciwko 18-letr.iej Maryń Klimczyk, 
służącej z Krakowa, os’ - - onej o zbrodnię do­
konanej i usilowanej kraozioży. oraz o lekkie

I  z  i i  p o b k i c h  k u p s ć w .
W a r s z a w a .  16 wrzesma 

J^jczct kupców  poisikŁch, na k tó ry  miesŁsty 
-aie łrtogłi p rzy ty ć  kupcy peftący z Galicyi z po. 
łWkiu me ud^ola-wia :m ip a^pontów przez wła>
%ze WitRiiedkie, —  miał bardzo powiążmy prze­
bieg i Tiie mnaąl bez po-zy^tyWnych rezultatów .
Z  ważniej®wch referatów  i uchw ał Zjazdu pod­
nieść należy następujące:
• P- Bogusiaiw II e r  s  e wygdosił refeatu o zad a- 
trach  kupicetw a polskiego, zakońcoory refflrflu- 
cyą, wjrażaijącą nadzioję, żo tiaralel pousld 
znajdzie obrońcę w  parwszesn ptMcieaii mini- 
ątoryum  handlu i przemysłu.
?“ J ,r K orad Uski, kieejiwnilc wydziału aaopą*- 
trywunfo, mówił o spekulacyjnej orgii i zalroń 
Szył uchwaloną przoz zjasid reżolucyą, potępia­
jącą w  oatry ąposób o r g i ę  s  p e k  u ł a c y  j- 
h ą. nie m ająrą  nic wstpónOego z norma!lnomi 
w.iruwkałrr handlu, i wzywającą kupieCitiwo 
pólskio do wąlikfi ze spokuLacyaiuu wsizielkicmi 
flicżliwemi środkam i
f Po ożywonej dysilcusyi uciliwalił zjazd corga- j kach walają się o g n rzki z owoców, śmiecie i pa

często przez ^publicystów* uKraińskich, napa- uszkodzenie ciała. Oskarżona opuściła ll-g o
czerwca b r. wdęzienie, gdzie przebywała przez 
S miesięcy za zbrodnię kradzieży, i zamieszkała 
u znajomej stróżki, Zofii Gąstołowej. Na drugi 
dzień w nocy oheiała opuścić mieszkanie i przy­
gotowała sobie duży tłnm ok z bielizną i gard 
lobą, naleiacą do córki stróżki. — W czasie 
sprzeczni, jaka  z tego powodu powstała, znie­
ważyła Kii nczykówna czynnie Gąstołową i w y­
biła jej trzy zęby. W kam ienicy powstał ogrom­
ny hałas i aopiero lokatorzy uspokoili krzykli­
we towarzystwo.

Rozprawie przewodniczy radca Radwański, 
broni z urzędu a d r  ofkat d r  Habura, Kłimczykó- 
w;ię eicasano na nółtoira roku c-iężJciego więzietnia 

DĘBNICCY FAŁSZERZE BANKNOTÓW. 
W dniach 20 i 21 b. m. odbędzie się przed są­
dem przysięgłych wT Krakowie pod przewodnic­
twem radcy Rutowskiego rozpraw a przeciwko 
szaji.e fałszerzy banknotów' 1- i 2 -koronowych, 
d( k t^rei mdezeli: Aliłosław Pruski, Zygmunt 
i Wojciech Chrząszcz, oraz Marya Chrząszczó- 
wna, zajnieszkćtli w Dębnikach.

ł t  k r a f i a .
ORGANA HANDLOWE GALICYJSKIEGO 

ZAKŁADU OBROTU BYDŁEM. »Gazeta Lwów

h stale na wszystko, co polskie.
OBUWIE DLA DZIECI i MŁODZIEŻY. —

Z Berlina donoszą, iż tam tejsza wojenna cen­
trala gospodarcza zamówiła 100.000 par zimo­
wego obuwia, przeznaczonego głównie dla dzie­
ci i młodzieży. Fara tego obuwia kosztować bę­
dzie 6— S marek. Małe dzieci otrzym ają po 
dwie pary  rocznie tego obuwia.

U nas nie słyszy y ę  o czemś podobnem: na^ 
bycie obuwia dla dzieci i młodzieży natrafia na 
takie same trudności, jak  zaopatrzenie się w 
obuwie osób starszych, wreszcie eony dziecin­
nych bucików są uak samo wysokie, jak obu­
wie dla osób starszych. W szczególności także 
zaopatrzenie starszej młodzieży szkolnej w obu­
wie dla wielu rodziców przedstaw ia niezwykle 
trudny problem. N iestety, centrala skór w W ie­
dniu nie pomy-ślata dotąd o tej niezmiernie do­
niosłej kwestyi.

KONCERT MIECZYSŁAWA MUNZA, k tó ry  
odbedzie się we czwartek, dnia 19 b. m., w sali 
Saskiftj o godzinie 7 l/z wueczorem, obudził żywe 
zainteresowanie w naszem mieście. Program  
obejmuje: 1) Sonatę op. 35 B-moll. 2j E tudy  
z op. 10 i 2o 3j Dwa nokturny: op. 15 fis-dur

r'zerwać B a n k  k  a p  i  e e A w  a  p o l s k i e g o  i }<ery, niedopałki, podarte gar 
■wybrano w tym  celu Icórmwyę orgatiiiizaeyjiią. j m iast skrzynki, pouraieszcz 
V W  dalszym  ciągu ■tajm)oiv'£uł się zijazld epirawą! i przeznaczone na składnicę dla 
fiyeh zobowiązań kupieckich i spraw ą podatków ków i Ł d., : —o c ą  pustkam i. I

oTł.i'. u i,-, w™- 1™,.%. 1 uwo-nrlniei ios.. rziKUić nu ni n

i op. 27 cis-moll —  W alc cis-moll. 4) Scherzo 
H-mcil i Tolonez As-dur. —  Pozostałe bilety do ska* ogłasza, iż, według rozporządzenia na- 
nabycia w księgam i Eberta, oraz w dniu kon-11 uestnictwa, organem handlowym galicyjskiego 
certu wie?z >rem przy kasie. Zakładu obretu bydłem są aż do odwołania:

PORZĄDEK NA PLANTACH. Afimc ostrze- f 1) W powiatach: Biała, Bochnia, Brzeżany, 
zon i nakazów, oraz spec ja lnej służby planta- Brzesko, Brzozów, Chrzanów, D ąbrnya, Doli 
cyjnej, część publiczności zapomina, że planty na, Gorlice, Grybów, Jarosław , J a  Go, Kałusz, 
są miejscem przechadzki dla wszystkich i za- Kolbuszowa, Kossów, K raków, Krosno, Lima- 
chowuje się tam  tak , jakby się znajdow ała n a 'n o w a , Lwów, Łańcut, Mielec, Myślenice, Nisko, 
wycieczce na  Błoniach. N a deptakach i ehodni-' Nowy Sącz, Nowy Targ, Oświęcim, riE.no, Pod­

górze, Podhajce, Przeworsk, Rawa R uska, Rop- 
ety  i t. d. Nat.o- czyce. liudki, Rzeszów, Sambor. Strzyżów, 

poumieszczano na plantach S tryj, Tarnobrzeg, Tarnów, Wadowico, Wiełicz 
śmieci, ogryź ka, Żółkiew' i Żywiec: »W ojenna Centrala han- 

Przecież daleko dlowa, Spółka zbytu bydła i trzody chlewnej
Jagiellon 

i ca KoT-

j3yr. Towairzylstmia pn-emyTslG wiców1 wygłosił rc- 
r etaa, o eticeimk u kupieot: su  pdlski^ y> d o  p o  
p / i d r a t i i a  p r z e m y s ł u  k r a j o w e g o - ,  
pnzumysłotwlców zuś d o  w ytinwałego wisr>ńłidziała- 
r.’A 2 rCzwojem kupiectw a piolsikiogto i '/mlailoza- 
'uia niesumiennej kordoirencyi przy  zaJkupalcb na 
yót-rŁeby ■przemysłu.

■Wrcfizjcie w mnjłtywo-wnuoj rezoiueyi uiobwa- 
jtono założyć Towa^-zy^cwo a k c y jn e  p . t.- * J a r ­
m ark wan^zawtski*, celem zai^ąipdlerma. jannatr- 
ków w Lineku i Wrocławiu.
H  Wiccrtorem odbył się Uunkief w  eakw -eh re- 
fursy, dzień (następni poJwięcony był zwiedza- 
foiu więłosfeyeh firm handlowy?c-h i  przemysło­
wych.

K r e e i k a .

Kraków, 18 wrześr/k.
OBRADY KOMISYJ GOSPODARCZYCH 

KOLA I*Ol SK i £GO. DzLiaj o god?, 10 maO 
jforzę^/ąjłc siie wspólne posiedizOn‘e ciic nkćw  
Hc«ujBy4 m iejskiej i w iejskiej d la  spraw  g o sp >  
dSargzyidh K ola polskiego. Ń a obrądly przybył

A b s o l w e n t
rl*»*. rsrln. poł.aknj* lełuiy). Z^tt-
tf > '» jod B. 8. prsjijhoj^ kim in.

• łJ e m jA  ' io w o  •  s

Boho- 
Czort-

dziele i św ięta staje  się coraz bardziej »wojen ków, Dobrumil, Drohobycz, Gródek Jagiclloń- 
nem«. O tem, by się stosowano do napisów, re- sid, Horodenka, ITusia.tyn, Jawroró\v, Kamionka 
gulujncych ruch po lewej lub prawej stronie Strumiłowa, Kołomyja, Lisko, Alosciska, Nad- 
cho in ika , mowy niema. Na całjntn ś\.iocie pu-iw om a, Peczomżyn, Przemyśl, Przemyślany, 
bliczność, idąca w jednym kierunku, obiera na Radziechów', Rohatyn, Sanok, Skałat, Skolo, 
przykład praw ą stronę chodnika, a w  przeci Sokal, Sniatyn, Stanisławów, S tary  Sambor, 
wnym kierunku lew'ą. U nas każdy przeebo Tarnopol. Tłumacz, Trembowla, T urka, Za-le- 
dzień, każaa  para, każda grupka balansuje po szczyki^ Zbaraż, Zborów, Złoczów' i Żyda gzów:

»K rajow y Związek dla zbytu bydła* (Krajowyjdeptaku, jak  jej się podoba. W ymijanie suiło 
się w czasie spaceiu prawdziwą sztuką. Nieraz 
w idać na środku deptaku duże grupy rozma­
wiających osób, tam ujących zupełnie ruch. — 
Cóż więc dziwnego, że wmbec tego braku w y­
chowania publiczności krakow skiej, sunącej 
stadem  podazns >corsa«, osoby, którym  zależy 
na pośpiechu, rezygnują z plant lub linii A— B 
w czasie ruchu i idą ulicami bocznemi, gdzie 
panuje spokój i porządek. K iedj ż nareszcie pu­
bliczność krakow ska nauczy się w porządku 
chodzić i nie bedzie tamować ruchu, za co zre­
sztą w innych m iastach wymierzaną byw a k a ­
ra. Po cóż wdęc wywieszono liczne napisy: j-IśC 
lewą stroną-', »Iść prawą stroną*? Napisy te 
należałoby właściwie pousuwać.

BRAK ZBOŻA DO ZASIEWÓW. .Tak sły­
chać, rolnicy w obrębie W ielkiego K rakowa 
żalą się, że jeszcze nie otrzym ali z m agL tratu

Sojuz dla zbutu chudoby, Spółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością w Lwowie, ulica Gssoliń ■ 
skich 1 1 o)*

STRASZNY WYPADEK W  ODLEWNI ŻE 
LAZA. Z W ęgierskiej Górki dnnoszr o strasz­
nym wypadku, jaki się tani wydarzył w bucie, 
będącej własnością Tow arzystw a niemieckiego 
(Oesterr. Borg- und Htittenwmrks GaselłscLaft). 
Miano tam  odlać wiołki walec dla papiem : w 
Zahłocin koto Żywca i wlano do form y około 
2 000 kg, roztcpiolnegio żelaza. Ozw to fogaiia 
była stara  i niedobra, czy też m ajster nie dopil­
nował, dość na tem, ze to  żelazo róetopione ze 
straszną siłą w górę z hukiem  wyleciało, a po­
tem w dół opadło i zalało siedmiu ludzi, przy- 
tom pracujących. Pięciu z nich zostało prawie 
zupełnie tem  zelazem zalanych. Żywych ich ja­
szcza wydobyto —  czekali około cztery godzi

ny na lekarza, oblupieni ze skóry  ’ strasznie 
poparzeni. Potom ucćą już odesłano tych pięciu 
na w ozach do szpitala w Żywcu, gdzie dwóch 
3 nich zaraz zmarło.

BRAK M \K I  W E LWOWIE. M iM Śksń ay  
stolicy ikaiaju są dalej nijpaślcrizieni jpod wwględem 
.łiostaiwy nnąki jurzicnz C entralę  ■zbożową. Na kilka 
miiesięicy ip^bzęd pnzedcowikicm nie cfaw^no mą­
ki, m inął ten.' ókres, izjjaro^ło' się, że z riowych 
zbiorów otrzymał ■Irwiów pi-oiyianianą miniimalną 
raoyę, a fymictzasem icizeoje ssę ibo sairw. co w 
**5«ch czasach*. Ubiegłego tygodnia dawano 
mąkę razową, a na bieżący tydzień nowych 
kant ąpożyeia muiga^ytny aprew iizn^i smiiejakiej 
ptuis/be izńipełnte I  mie- wiadomo, dzietai mieozka ń- 
ćów loibdlarzą. Mieszlltańcy Wiedinią i innych 
miejo-cowośrc eaiclh(0nMMłi iz ipcMniośeią Oitbzytinali 
brała m ąkę tak , -jak daw niej, bo- nie. óeiorpielby 
mikLcgo IcłdceważoPial

POŁÓW RZEZIMIESZKÓW i DEZERTE­
RÓW W E LWOWIE. W ielka obławę policyjną 
przeprowadzono znowu we Lwowie w sobotę 
wieczorom. Obława rozpoczęła się o godzinie 
8 wieczorem i trw ała do godziny 5 rano. Poli 
eya przetrząsnęła najrozm aitsze ipejrtnM  w  stó- 
rych schodzą się najciemniejsze indywidua dla 
omawiani? wypraw bandyckich, włamań i ra ­
bunków. Na miasto wyszły trzy  patrole pod 
kierunkiem urzędników policyjnych K ur bez­
pieczeństwa; w wyprawie brał również udział 
oddział żołnierzy poiievi polowej z oficerami na 
czele. J a k  zwykle w takich razach, polieya are­
sztow ała około 80 osób i odstaw iła icli do aresz­
tu. W śród aresztow anych znajduje sio wiele 
osób. dawno noszul iw arych za  rozmaito zbro­
dnie i przestepki.

W IELKA KRADZIEŻ W E LWOWIE. W no­
cy z 8 na 9 b. m. skradziono na  szkodę firmy 
St. W rońskiego przy placu Maryackim we 
Lwowie fu tra  meskie i damskie, wartości 62 
tysięcy koron.

Z  K r z e s i w a  P e l s k i a ^ o .
KO LEJE W KRÓLESTW IE POLSKIEM. —

Przed wojna Królestwo Polskie miało dziewięć 
połączeń kolejowych z państwami centralnemi, 
a mianowicie: -

Z Niemcami 8 przez Ejdkuny, Grajewo, Mła­
wę, Toruń, Kalisz, Herby. Sosnowiec i Mysłowi­
ce. oraz z G alic ją  przez Granicę.

W komomacyi I powyższej uderzało przeae- 
wszystkiem jedno jedyne kolejowe połączenie 
Królestwa Falskiego z G alic ją  przez Granicę. 
Mimo wielokrotnych starań rządu arstryack ie- 
go, oraz pryw atnych konsowyów  w  Królestwie 
Polskiem. rząd rosyjski, jak  ognia, bał się urzą­
dzenia większej ilości połączeń z G alicją , po­
mimo, że bylv one po strom e galicyjskiej goto­
we, jak  na, przykład: linia Kraków-Koemyrzów, 
Tarnów-Szczticln, Debica-Nadbrzezie, Lwów- 
Bełzec, R aw a Ruska-Śokal. •

Dopiero podczas wojny rządy okupacyjne, 
niemiecki i austryacki, wprowadziły nowe połą­
czenia z zachodem przez Ostrołękę i Suwałki, 
ora.z przez Kolno w  guberni i łomżyńskiej, z Ga- 
licyą zaś przez Sandomierz i Rozwadow, oraz 
przez Bełżec.

Obecnie dojrzewa projekt przedłużenia linii 
kolejowej z Kocmyrzowa do Miechowa, k tóra 
tc  linia po wybudowaniu kolei wprost z Rado­
m ia do W arszawy, skróciłaby o jedną trzecią 
część długości linię Krakówr-W arszawa, omija­
jąc. uciążliwe dotyenczasow-e zboczenie do Gra­
nic z.

Ż WARSZAWY. (Szkolnictwo rolnicze, — 
Z Tow. htcTatów i dziennilca: i . — Po,Wrót 
Rcsyjsirt), SDkcflnik!tw'o r o l n i c z a  mużDzlego 
■stopnia na m ocy egloeaooego wictóoataj resikry- 
p lu  Iiady  Regencyjnej Króleerawa Poiskiego z 
dnia 7 b. m. ąi zeszło z pod zaraądiu rnimiisiteryum 
wyznań relig ;jnych i  aś\vkoeinża pubiliezmegw 
pod zarząd niinisroryum r t o l p l i o t w a  i dóbi 
koronnych. W ykonaric  dellt/robu sw egv  w  toj 
sprawie R ada Regencyjna pwwóuzyk pn^ydeoi' 
Łowi r " aisftrów,' mfciisifBOwż w yznań religijnych 
i oświecenia publicznego 1 minhAcctwi nofllniobwa i 
dóhr koronnych, k tó r z y  miaiją Kię porożu mieć 
także cio do w ydania w®ft*ktch zur^ąltłztnfi przej- 
ściwwych, jakie okażą się potlirzebtao w Jcutck  
amiainy Ironnperencyi obu r a p e t ó g .

Żńfl'ząd Tow'. literatów  i dłsieniiiiitówzy poi, 
igdiich na ositabnieau w a m  posiedzę^*' ' r zważał 
Sijuraiwę opracowatnia pro jak tu  > nraiwa
autorskiego. Projołdt ten  będzie przędą ta wden y 
p rnimsrpowi wyznań religijnych i oświueceir.ia 
F^bhcznego Pm-gotiowfiiniem maitegyalir <fo 
wstęjmego omówienia projektu zajm ą się pro- 
^ 8  p. J. Lorciiitowiez i p. W achlw MalcowpEi. 
Do iiigiad będą zaproszeni rzocaoeinątWcy, oraz 
an|ottioirfe' polscy.

Ponieważ p W incenty KoisiakSieiwicz prtwtstal 
bjTć wiceprezesem Tow. i członkiem zarzadu, na 
jego miejsce wybrano wiiceąmezosom p. Artura 
Oppcnana (Or-Ota).

Do w ielu miejscowości W Królostowie Popkiem  
wiracają Reeyanie, k tó rzy  postaidają tiu ndeni- 
chomio.ści. Ostatmierni czasy zaczęli teikzo jio- 
wrt.aae R jeyamie, b urzędinioy boitei naldwńśJa/1
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' A
pkaej. Niedawno powrócił Ridsjjafcin', l .  refwl 
rofry; b p o lic ji rosyjskiej w  WąicśfcaMe i 
ida.1 się dc milicyi, prosząc, aby  mu óLnib jc^gń 

■Ojawmą posadę.
S2KOLY ŻYDOWSKIE YJ W ARSZA^/IE 

11EZ UCZNIÓW. W  Warszawie odbyła się w 
fycłi dniach specja lna narada działaczow ży  
do#skich w sprawie szkolnictwa. Na naradzi; 
te j stwierdzono, że w ciągu dwóch tygodni dc 
wiszynlkich szitół miejskich dla żydów zapisało 
się zaleuwie kilkudziesięciu uczniów. Przedsta­
wiciele organizaeyj nacjonalistycznych oświad­
czyli, że prayczyną tego jest brak w progra­
m ach szkół miejskich „na u u żydowskich*'. P o  
volyw ?li się przytem, że w szkołach „żydow­
skiego kuratorjTinr szkolnego" jest napływ bar­
dzo duży. W rezultacie działacze nac jonalisty ­
czni uom agają sie „zreorganizowania" miejekich 
szk A  dla żydów i oddania ich pod „opiekę" or 
gainizaeyj nacjonalistycznych Oczj'wiście na 
utrzym anie tycli szkół łożyć musi miasto.

ś w i a f j s s ,
CHOROBY W MARMAROS SZIGFT. W  ubie 

głym  tygodniu z pośród oskarżonych legioni­
stów zachorował ciężko z niewiadomego powd- 
du na tyfus oficer legionowy, Mitscjiein, któ­
rego w skutek tego przeriesiono do szpitala dla 
chorób zakaźnych. W  kilka dni potem , wsku­
tek  choroby sercowej przeniesiono dd szpitala 
stanbjawow skiogo w M anuuros Szigst kapita­
na szpitala koński?go, W ilka. W reszcie ks. k a ­
pelan Panaś, od blisko dwóch tygodni również 
nie bierze u lz ia lu  w rozprawach sądow jrcb z po­
wodu k a ta ru  kiszek. ÓV zeszłym tygoiiniu od­
roczono rozprawę do poniedziałku b. tygodnia 
z powodu szczepienia ochronnego wszystkich 
oskarżonych, k tó re powtórzone będzie w tygo­
dniu bieżącym.

KDNTRYBUCYE n a  w ł o ś c i a n  n a  
UKRAINIE. »Dziennik Kijowski* z dnia 21 
sierpnia pisze Do wiadomości poi. kum. wyk, 
doszło, że w wielu miejscowościach władze, 
chcąc przyjść z pomocą właścicielom ziemskim 
w odzyskaniu strat, poniesionych przez pogro­
my ich majatków', nakładają k o n try b u c je  pie­
niężne na ludność całej wrsi, gdzie by ły  zabu­
rzenia. Ściąganie k a r odbywa się ryczałtowo, 
bez wypróżnienia tycb z pośrod wioścraW. którzy 
w ogólnym rabunku i niszczeniu udziału nic 
braii.

Polski kom itet wykonawczy podnosi, że są 
to przeważnie włościanie Polacy, w których 
głos sumienia okazał się silniejszym, mż zwyf 
k ia pożądliwość ludzkiej natury , cbęc łatwego 
z j 's k u  i zgubne wokół przyldany i zwraoa uw a 
gę, że ludność ta  zasługuje na szczególniejszy 
opiekę i wyróżnienie 

JIE A SE K  OKRADZIONY. Do m ieszkania 
najsławniejszego , powieśeicpisarza czeskiego; 
Alojzego Jirask a  w Pradze, zakradł5 się włam y­
wacze i skradli garderobę, bieliznę, wreszcie 
trochę kosztowności. J irasek  bawi na  waka­
c jach , dlatego dotąd nie ustalono dokładnie, 
cio mu skradziono.

’ REPERTUAR TEATRU M lEJtśKIFGC 
IM. J . SŁOWACKIEGO.

W e środę, dnia 18 b. m.: »Zaczarowane ko­
ło* L u c ja n a  Rydla ~

W e czw artek, dnia 19 b. m.: *Wesela*- S tan i 
sława W yspiańskiego.

FłEFERTOAR M fEJSKIFGO TEATRU 
POWSZECHNEGO W  KRAKOWIE,

W e środę, dnia 18 b. m.: »W ieszczka karna­
wału*. L

W e czwartek dnia 19 b. m.: »Biały k ap tu ry

i m  ł i a o B E i u  m  W i H f f .
Berlin, 18 września. 

„l-iik.-Arzciger" donosi że Armentićres zna} 
duje się w rękach angielskich. Miasto Baiiltul 
uci-irpiało batrdzo w  czasie walk. Miasto Locri 
jest zuuszczone. Trudno jest naw et - odnaleźć 
tuiiojice, gdzie stał kościół- 1

Ą^mcrtićres zajęte zostało jeszcze przed ty ­
godniem.

UdpowieuŁuiny reuał lor
M I C H A Ł  K G N O F I Ń S K L  

>Vj U*wcj 
HI J D O L F  O S M A N

N a d e s ł a n e .
(Arlykuiy w fym dział- me poc.iodrą od redakcy^

MEBELKI LUKSUSOWE 
Lustro weneckie, porcelany, mniollki, 
bronzy, wazy, lam py, jadalnia lcomple- 
tr r i  inne rzeczy do sprzedania z pc wodu 
wyjazdu tylko do 21 września. —  Ulica 
CŻYSTA L. 15, IT-gie piętro, z tylu,

r j f

$r “
■Wnksj* i ; do Bansi i konwer- 
% *jL  tjJ ł» .»a ia  f t l  I T. n s jr  
fcnj* Ł tTA- ab aoj* „N. R #ioruy“.
y  iCiia c s

r \
P o k & l

I ttt rpoaa! »  n ijcuftalej l la  p* 
|« a la  ksiU io jT j t if  a .mo»)i-jj- 

(-> « i i .  M*i<> b/< dla iw a. 
U« e.**ra L 23, I |. ,  fr»at. 

10380 i  8

L ..e t izptttn ir tji łą s i p n a i k .  iti.

| i ł a n i s ł a w l  B a r a o
H i i u r  i.artrmrłaWw 

Ukarafco-naa^ewjroti
l N k t « j  l* « « k  glairBy 1. T,
•Im, f* •aaci koukrraueyjBych 
r*y?arii 8»fltdli3 sJuri*flc»ia i 
■jk - i f  i - * 1 do -l«l-~-3oira-

ł  iSU-J ks .iosil- 
— a A u  aahiŁ .ddgit scc 
3 d t a w  m i h f i l s t ,  
rm p«dj «ae. — Pm U rajtu-awa.— 
d»p raj. i ja . ~  T aruom ttrj gon,- 
" a n ,  k^ jk lcw i, płkajowa,

0 10

średniego majątku, posiadają­
cy najlepsze poleeen;a, z po­
wodu zmiaDy właściciela pu- 
Bzukaje natycLmiast posady. 
Łaawawe zgłoszenia: Zarząd 
szkoły w Hecznierowicuch, 
poczta Wielanowice. 10410 8 o

“łL j r t -

W s i  i w  H m
pi ,si Ja rzrp o  I t a b o w ik l t^ ą  
M ieczysława Aorokę i pan 
jEdu-is® JJoIlfts&ą (» iglfóuic 
ich aaajomyuhj c piayałanie »drt 
iot» Zakcpaaa, . rilla „Wawel *. 

10388 3 8

P rzyjm uj?  s z y c ia  ^
wrhodaą-f w *airk* kra #ice*yzny, 
jak rOwnłel p n era tiaa  te »:ary< L 
pa Maash haidro pnyrttcnjch. Ul. 
l i a ; * a  6, pas tai. 10438 “ 9

U m f c i y  c h ł o p i e c
w w ie k a  14— 16 la t (u m ieją ­
cy c a j ta ć  i p laać) do drobaych 
poslog. Zgłoszenia praTjmsje 
Adm inistracja ,A. R a ie r a j1'.

— — 25 8 0 *—*- l ;

jimrsiTalna posruknie praktyki 
w &ptwC4. Zgłosiania pr*yjm»j» 
.l>p’ttkarnia“ w Wadowicach. 

10339 2 9

l i  l i i w
w Krakowie, dobrze zbudo­
waną, bez pośrednictwa. Zgło­
szenia ped adresem „ S t c d -  
a?aw “  przy i mu je Administra­
c ja  „N. Reformy". 10451 2 2

meble ćębowe jasne, ? szafy, jedna 
z Iaitrem, an.ywalflia ssarmórow* 
i  la trem, I6tk» ■ siatką i szafką 
Kosfcran: dano., ki wein anj. Ulice 
8trądem L 8, 1 p. jo jso

p e i ? j | s ] f
tsebj. władającej językiem niemis- 
otim i mającej p.aktyk} W pod,,4- 
•i raaia, dir sdwiezissia chópej Jo 
Siwajoaryi. Yynajrcizpnie p "lejr 
pcreim  lenia, izrzegdłj Łiiisie do 
id si raa !a n p. Je. ary Piwn.cklej 
w :a«.^paa im, w s .o  ,i» jam  Dra 
C ła s k ie ą e  10873 3 8

K T o f e y
z P. T. 'Włafcieieti dobr potrzebo- 
wlI zdolnego leśniczego, obezna­
nego także s prow&eueniem tartaka, 
zerjce go łaskawie rekla^soWaC nr 
"od-tawi* pnym ahej mu litery U 
W rłA j si.keł» f >a., kawaler, lat S3, 
praktyka zawód. 10 1. Zgłonea a 
ped „Sta*a 00’aila leśn)fcaa przyj- 
lunje Adniibintiacya .N  Reforray".

1040J 2 a

O i i  s p r z a d a n i a
portyeiy jasne, gobelinowe, k*.rni- 
Seo, * n n > zielone na tolik kar 
ciiny, lamp duża postnniCEt  ̂
brąsn, bno'8’ HWwe, zimowe. Kra­
ków, Pz. 2U If, ci. jan_ Jun.-j- 
zkiego 81, drzwi Ni 6. 10374 8 3

C z a i n y ,  a k s s m i t s f
newiui»4ki kestynm do sprzsdania. 
Ul. U ;cLiJoWłkiego 1 2, III “iętro. 

10468

% r f i t f - r a o j ą  I p is łtsre jA , w 
l.-Oiluilekia, dobrze D:$ i oblejące 
i  p. ^eda przebiedleois si? ,  ira: 
do sprzedania. Z gŁszetia pod 2? :! 
piijjm nje Admia. _N. ite:ormy‘ .

ioaw ą  3

Krswnzyni
pod( a>e się szroń* w domach. TJ1. 
Pawia 4, na prawo, między
gol*. 10—12. 10293 8 2

K o s c y p l e n t a
dobrzs obznajomione :o z prak­
tyką prowincjonalną, poszu­
kuje adwokat E j  E o p p l  yg 
S o k r iu .  Posada do objęcia 
tara*. 10450 2 3

Z a k o p a n e
ul. ^aałubiiSskiego, parcel* nodo- 
wUno, z pyka; in ■ drzewostanem, 
obsz*r Brteszio 2 morgi, do sprz* 
dama, lab zamiąsy na kamienic? 
w Krakowie, Zgłoszenia listowne 
oriTjninja Alminislr. „N. Reformy11 
poa „PfcrCSla“ 10472 2 8

P o s z n & a g ą
ićoUego ęomoenika i praktrkantb 
do aakfadn fryz, erskiegc S. Eierer, 
Podgórze, ni ’ Kalwaryjaka 1. 6, > 

10309 3 3

F O i O i M t a  e p i E S i y
klisze, pa^Wy, blintoiys, put ię 
kszfr.lt. retab , kopiowanie, poleca 
„Techi Kam*, Lwów, «1 Jabłonow­
skich I. 2. 0531 0 10

T t c lu i l c z t a  ń B R fy s ty c in a
wykształoona w w zystkirb robo­
tach zawodowych, w Hwctrkn i 
me.ain, pnsznLaje posady. Zirłosao- 
ni* pod „Techniczkfc dentystyczna' 
przyjmuje Admin. „N. Keformy“. 

10371 3'3

f f l f  I1
poszukuje większa fabrj ka w Kra­
lowie. Zgłoszenia pod ,Waszynl' a* 
przyjmuje Biuro ogłoszeń Feliksa 
Statt-ra, Kraków, u1. Grodzka 13. 

10335 3 3

M r a

w powiecie Kamioulra Strn- 
milowa, ońlalone od stacy1 
7 k h n , obejmujące 2.500 mg., 
w tem 660 lasu, a 500 łąk, 
gorzelnię, ua sprzedaż chrześc. 
PolakoiH. Budynki częściowo 
zniszczone. — Cena 2a mórg 
1500 koion z inwentarzem, 
płodami i odszkodowaniami. 
Wkład gotówką potrzebny 
21/* miliona koron. Informa­
c je  imieniem właściciela: Dr 
Bronisław Michniewski, adw., 
Lwów, ul. Akadem icsa 12.

al ^  9965 3 3

P o szu k u ję  n a ty c h m ia s t
maturzysty (tki) do dwóch uczniów 
t  II i i i i  kl. gimn. 1 dziowczynsL z 
IV kl. ludowej. U'rzymanie i 120 K, 
do 140 K  miesięcznie. Juliusz Kohn, 
pocztm'Sxrz, Iwoaioz-Zdrój. 10355

kiezzonkewy, zgrabny, przLiliezn'' 
roboty, antyk, ezdobiony 17 b 
i ant ..mi, bijący, dojkonalo łdąoy, 
jesft za eorę dziesięć tysięcy ko-on 
do sprzedania Księgarni kato­
lickiej Dra lliłkowskiogo w Kra­
kowie. 10146 2 6 .

i i

wolny całkiem od wojska, 
z długoletnią wszechstronną 
praktyką w pierwszorzędnym 
majątkn, w sile w.eku, z ma­
łą  rodziną, obeznany z laso 
w ością, chowem bydła, gorzel- 
nictweir i wszystkiom. gałę­
ziami gcsDodarstwa rolnego, 
mogący się wykazać jak naj- 
culubniejsze świadectwami i 
poleceniami, poszukuje samo­
istnej posady zarządcy lub 
administratora. Błiżsża wia­
domość pod adre cm: Jaw or­
ski, ŁaÓCUt, 10145 3 3

K a g a ry n ltr
poszukiwany dla większego prze*, 
s^bio-s.t-ra eJsktrotachaiczueg® f  
Rrakowie. V,Tarui.ek: dekiadna i i i*  
jomośó nrtyjtuftw elentrntocha'*'. 
esayeh. Posada do ebjęeia hatycB' 
rriiist. ZgłcazeLia pod „Mcgaźyslrt 
856“ przyjmuje liiioru ogłofs.ń Ji 
TT--»iasa i Salomonowe:, Kraków! 

j-zczepańs^a 9. 10*40 2 3

M i i  i  s z y t o .
poleer 1 y .e naprawy uskł' 
t czr» Ł  RżentiZ, meebaniki 
K roków , ulica Karmelicka 1. -  

4516 l i  10

1 C-ftłT.ta

przystojny, intaligentny, lat l!5, b1 
odpowiedniem stano.riakn, z brak- 
mojomnści pra;"T’-  fo-r.aó t  dśł 
matrymonialny u' , I do la t W  
również wykształconą, pri/atojfll 
inteligentną, najchętniej s jproiłiT 
cyi, z udpowiednim posagii-ais * 
cela wspólnego dobra. Faeoz tran 
iaia na serjo. Kgłos-rema tyto®/ 
fotografą, za któi j zwrot i fedźy 6'J 
głowom bonom, nad.y.aó po a B. 9 
do Administ.acyi ,nf. RiiortoJ

l i ‘a71 8 4

J t  f l jw ih ) '!  cifera&feićj jy Z t t & iK ia  c i  Jau iaL .iu k a  1 4 Rządca ^TukąiUi Górski.


